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W y śe ig i k on n e  w  R ów nem : Grnpa uczestników biegów, (Fot. M Fachs, Warszawa) W yśc'g l k on n e w  R ów nem : Trybuny dla widzów.

Wyścigi konne w Równem.
Przed kilku dniami odbyły się w Równem wy­

ścigi kcnne i konkurs hippiczny. Organizacyę ich 
obięło istniejące w Równem Towarzystwo wyści­
gów konnych, na czele którego stoi A. ks. Lubo­
mirski. Celem uświetnienia zabawy urządzono nowy 
tor, oraz wybudowano wygodne trybuny dla widzów.

W wyścigach, które również jak konkursy hippi­
czne miały przebieg bardzo interesujący, brały udział 
konie ze stajni ks. Radziwiłła, K. hr. Tarnowskiego, 
Napiorstkowicza, T. Dachowskiego, Peretiatkowicza, 
Szutilnikowa i Nadzieżdzina.

Udział sportsmenów i gości w wyścigach był 
bardzo duży.

Illustracye nasze przedstawiają grupę członków 
Tow. wyścigów konnych w Równem, uczestników 
biegów, oraz trybuny dla widzów.

Nowa komedya polska.
W  szeregu nowości, które dyrektor teatru kra­

kowskiego p. Solski wprowadził w tym sezonie na 
scenę krakowską jedno z niepoślednich miejsc za­
jęła komedya Ignacego Nikorowicza „W gołębniku".

P. Nikorowicz jest już dobrze znanym autorem, 
którego utwory nieraz już oglądaliśmy w Krako­
wie. Przypomnieć wystarczy „Cenzora moralności", 
lub sztukę osnutą na tle powieści Gąsiorowskiego 
„Pani Walewska".

Od dłuższego czasu przebywając za granicą,

przywiózł p. Nikorowicz stamtąd nowy zapas idei 
twórczej. A pierwszem wystąpieniem swojem spra­
wił miłą niespodziankę, dając komedyę pierwszo­
rzędnej wartości.

„W gołębniku" było grane we Lwowie, w Kra­
kowie i Warszawie, zyskując wszędzie wielkie po­
wodzenie.

N ow a k om ed ya  p o lsk a : Ignacy Nikorowicz, autor 
komedyi „W gołębniku1*.

Tragiczna śmierć bohatera.
U trumny japońskiego cesarza w chwili, gdy 

naród cały oddawał mu ostatnią posługę, zginął 
jeden z najdzielniejszych dowódzców armii japoń­
skiej generał Nogi. Z rozpaczy za ukochanym 
władcą popełnił bohater wojny rosyisko-japońskiej 
harakiri, a wraz z nim zginęła samobójczą śmiercią 
jego żona.

Marezuko Nogi urodził się w 1849 r. W  roku 
1871 został majorem. W r. 1877 przy uśmierzaniu 
rokoszu w Satzunie dwa razy ranny, został ofice­
rem sztabowym w brygadzie Kumamolo.

W  wojnie z Chinami w r. 18j4 prowadził 
drugą armię, wygrał 3 bitwy i pomógł do zdoby­
cia portu Artura.

W  r. 1901 przeniesiono go wprawdzie do re­
zerwy, ale w r. 1904 otrzymał dowództwo nad 
3 armią przeciw Rosyi, zdobył dn, 2 stycznia 1905 
Port Artura i w początkach marca obszedł prawe 
skrzydło rosyjskie pod Mukdenem.

Pod Portem Artura stracił obydwóch swoich 
synów.

Cesarza swojego kochał wprost fmatycznie.

W yścig i k on n e W R ó w n em : Grupa członków Zarządu Towarzystwa wyścigowego. (Od lewej ku prawej stronie; 
Stan. hr. Czacki, August hr. Ledóchowski, Tad Dachowski, Br. Peretiatkowicz, Janusz ks. Czertwertyński, Hubert 

ks. Lubomirski, St. ks. Lubomirski, hr. Ponićski, inż. Stodolski i Adam ks. Lubomirski (prezes). Tragiczna śmierć bohatera: Generał Nogi


